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JJ ls  Nit niit*c i > i.~Łjji pod f.'pu.«ką przo- 
: pyłka dwa razy tygodniowo l.SO nik.
*E  ---------  - — -------------------------K W B E R L IN IE a  ----------------   »

I Ma Krroicji, W łoch, A m eryki itd. prze­
syłka dwa razy tygodniowo 2,00 mk.

t ‘____________________________________________ —  a

z bezpłatnym dwutygodniowym dodatkiem „LESZEK”

O ś w i a t a  i  p r a c a  

\  n  r  ó  d  J i l ) 0 2 » r t .

- f i / .E T A A  1’O J.S K A  W  I1KKLIN1E" wychodzi dwa razy tygodniowo w środę i sobotę. P rzedpłata ćwierć- 
io zna z dodatkiem „Leszek" wynosi na pocztach cesarstw a niemieckiego 1,‘Ju mk. — w Berlinie z odnoszeniem do 
domu 1 w n rta iu ie  1.50 mk miesięcznie 50 fenygow,: -  Ogłoszenia po 15 lenigów od wiersza drobngco jednoła i o 
wego, Reklam y po :!0 tcnygew . — W szelkie listy należy przesyłać do Adm inistracji „ ( iaze ty  1’olskinj w Berlinie 

Y eteranenstr y. pieniądze pod adresa: V.Małachowski, l.ękopisów się nie zwraca.

I  n a  o b t i f i d l e  

P a m i ę t a j  o  O j c z y ź n i e

IKedakeJa i  A d m in istrac ja  znajduje sitj w lle r lin ie  przy  Y c ic ran cn s lra sse  8. 
„ L E s Z liA i” wjcliiMlzi w sobotę po l-szyni i 13-tj m kaćdcg-o m ies iąca .

< i i Z f ' T A  P O L S K A
z bepłatnyni dodatkiem „LESZEK11

[kosztuje na wszystkich pocztach w 
I państwie niemieckiem

kwardkluic 1,35 mk.,
w Berlinie i J-lolbra w ekspedycji, i 
n ajentów z przy niesieniem do domu

kw arta ln ie  1,50 m r.
miesięcznie .50 fen.

Rozum dyplomatyczny.

115. Sitów a n y s w n i t ) .
J , .k  świat istnieje, łączono się 

za w s/o  w gtupy. aby być s.tlniej- 
szenn — naypizód w świeci* źwie-
i.zęcy u*, — i-siupi. Lkd-zkim. Ze stowa-
izyszeuia jcdnoMek powstał)' narody i 
państw a aż do dnia dzisiejszego — a 
połączenia różny eh pa list v.’ w jedną ca- 
iuść i dziś w praktyce, dla znalezienia 
tern pewniejszej siły puc .w  zachcian­
kom sąsiadów.

Dla nas Polaków, rozerwanych na 
trzy kawały polityczne a nie swojskie, 
rozproszonych po całym świecie, nnęlzy 
obcymi, nawet w centrach życia nam 
nieprzyjaznego, jak to w rozdziale o 
emigracji naszej wypowiedzieliśmy, po- 
tizeba łączenia się w towarzystwa, dla 
zachowaniu swej odrębności narodowej 
w języku i zwyczajach — jest aicj* 
ważną kouiecztiuśeią.

1 tego też powodu łączymy się 
wszędzie, choćby w najmniejsze kolka 
i staramy się w nich ożywiać nasze dą­
żności narodowe, potrzymując zabopóimo 
naszego polskiego ducha i stojąc na 
straży naszej narodowej spuścizny.

Ażeby stowarzyszenia nasze pod 
każdym rządem obcym były możliwe, 
należy nam takowe urządzać pod do­
zwolonymi przywilejami i prawami, a 
starać się wyrzucać z nich wszystko, 
Cu by rządowi nas śledzącemu bym nie- 
przy jem neto, to jest  meprawnem.

Najwięcej dozwoloną formą tych 
stowarzyszeń są cele zabawy pod wsze­
laką postacią — więc; nam nakży len 
cel głownie mieć na oku. Wszelako 
na tej drodze tak szerokie dla nas pole 
do pracy narodowej, iż niepolrzebujemy 
narzekać na podobne ogrumczcnie, aic 
właśnie pud postac-ią zabawy pielęgno­
wać wiarę naszą, język i inność  Ojczyz­
ny, aby takowe kwitły w kołkach 
naszych dla zabawy — nam na zba­
wienie.

Podobne towarzystwa dla 2abawy 
powinny, na wżer i obcych towarzystw 
krajowych, rządowych, skiądać Się z 
mężczyzn, przypuszczając pte* piękną 
tylko do zabaw publicznych, lub z ko- 
b.et i dziewic, prowadzących do szła- 
ihetuycli celów filantropijnych, dopu­
szczających płeć; męzką tylko do ze- 
biań pubbcznych i także zabaw, gdzie 
takowe potizebncnu się okaż..  J e d y n e

towarzystwa śpiewaków łączą w zebra­
niach oba rodzaje.

Bardzo jes t  potrzebne, aby w każ­
dym miejscu istniejące towarzystwa łą­
czyły się znowu w jedno wielk.e, z ce­
lt in /obopólnego w spierania się i czyn­
ności ogólnych w razie potrzeby. Cou- 
traluość stowarzyszeń z zabopólnemi 
gwarancjami istnienia może się rozcią- 
gąć i na całe prowincje i na kraj caty.

Takiui sposobem posiadać będziemy 
organizacjo, k b r e  w razie danym łatwo 
się porozumieć mogą i przedsięwziąć 
polączune kr< ki dla spielniania zamiarów 
potrzebnymi s;ę okazujących,

(idzie piawa nie ograniczają dzia­
łalności jed ins tek  i grup, tam wszelkie 
podobne stowarzyszenia mogą mieć ot- 
warcie la rw ę  naicdouą . Działalność 
pul ty czna będzie dla takieli grup pra­
cą, otwartą, łącząc się z działalnością 
moralną i estetyczną płci obu.

Jeżeli towarzystwa potrafią w ten 
sposób się rozg&rnizowaó i połączyć w 
jedn# centralne zjo Inoczeuie, wielka 
praca dla sprawy narodowej tym spo­
sobem została rozpoczęta i jest w lakiem 
ijednoc eniu gotowy matcrjal dla wy­
konywania wszelakich przedsiębiorstw 
na każdym polu narodowości — alln»- 
wiem dostatccznem wtedy będzie ze­
branie delegacji, aby się w każdym ra­
zie porczumieć zamiary rozgłosić i u- 
radzić.

Sławnym celem towarzystw’ przy 
uczciwej zabawie, wzajemności pomocy, 
wsparcia nauki i oświaty ogoluej — 
niech będzie oszczędność, aby każde po­
siadało maiy fundusz rezerwowy na nie­
przewidziane wydatki i część zbiorów 
mogło roczuie poświęcić dla skarbu na- 
rodowege, ktorego zbieiame jest, dziś 
najważniejszym dla 1'olaków zamiaiem. 
— Fundusze rezerwowe *ą na wszy­
stkich przedsięwzięciach niezbędnymi, 
nawet i dla zabawy.

Przystęp do takich towarzystw o- 
tw arty  dla obcych, dziuialnuseią ich s.ę 
interesujących, ale przyjęcie na członka- 
może być tylko Polakom dozwolone i 
tu wedle istniejących przepisów, lub 
wyjątkowo i cudzoziemcowi, jeżeli się 
dał poznać jako prawdziwy, przekonany 
przyjaciel naszej sprawy narodowej.

Zebrania towarzystw powinny się 
zapełniać, oprócz roztrząsania spraw 
wewnętrznych i kształceniem członków 
na polu narodowem; odczytami, roz 
praw ami, przedstawieniami utwon w po­
ezji i sztuki — a wszystko w kierunku 
narodowym. Wszelkie dążnośei poli­
tyczne i propagandy odcieni politycz­
nych powinny byćz zebrań towarzyskich 
na zawsze wygnane, albowiem Polak 
należy do jednej partji  w polityce to- 
jest  do narodowej, odbuduwującej nie­
zależność ojczyzny drogą legalną, oj­
czyzny polsKiej, chrześcijańskiej.

Jedna  wiara, jeden język, Wolność 
dla wszystkich równa na podstawie 
ckrześciaństwa, miłość Boga i bliźnego, 
miłość ojczyzny — oto jes t  prugram 
polityczny Polaka. Reszta pomysłów 
na drodze polityki mc należy dziś do

nas i nie będzie nas/.ein zajęciem, do­
póki nie odbudujemy niezależności przed 
stu laty nam odebrauiej, k.edjśmy właś­
nie te zamiary konstytucją 3-go Maja 
w czyn wprowadzić chcieli. Ta  usta­
wa jest punktem wyjścia naszego — i 
na podstawie ustawy nowa Polska od­
budowaną zostanie.

(idzie jes t  możhwem, należy i two­
rzyć organy publiczne towarzystw, cza­
sopisma, których i-tnienie zagwarantuje 
grupa tych towarzystw jednego miasta, 
jeżeli to możliwe, lub jednej prowincji. 
Zadaniem tej prasy będzie narodowa 
oświata, nauka oraz poznanie czytają­
cych z p stępem i dążnościami całego 
świata. W szelkie puphkacje perjody cz- 
nc lub chwilowe, pracujące przeciw je ­
dności pojęć politychnych narodowych 
należy stawiać pod pręgierz krytyki 
w tych organach, aby jad ich tajemny 
ni* zatruwał warstw naszego społeczeń­
stwa , zachował takowe ezystem aż do 
k .ńoa , wiecznym tradycji naszego na­
rodu na zasadzie wiary ojców naszych 
i praw dziw ej miłości ojczyzny.

W ydawanie pism dla ludu polskie­
go w zakresie nami podanym, tam gdzie 
są do tego zasoby, może być także 
pierwszorzęduem zadauiem — rozpow­
szechnianie ich tanio lub daremne, czyn­
nością pojedynczych członków czas i 
sposób do tego posiadających.

Filantropijno instytucje, jako to 
wzajemna pomoc w przedsiębiorstwach, 
nieszczęściach, chorobach i l. p. należą 
również do czynuości polskich towa­
rzystw i ściaśniać będą L n  łańcuch mi­
łości, jakim wszystko polskie się wiązać 
powinno.

J a k  widziemy na tern polu jest 
wiele do czynienia we wszystkich pro­
wincjach naszego kraju, pod wszjstkie- 
mi rządami nam przyjaznymi lub nie 
przyjaznymi, w granicach wszelakich 
praw miejscowych. Zjednoczenie zaś 
ogólne stanie się dla nas zarodkiem sdy 
naszej w' zgodzie i może wytworzyć 
jednolitość działań i na polu polityez* 
nem, gdy czas przyjdzie odpowiedzi — 
albowiem nic nie jes t  tak ważnym dla 
nas dzisiaj, jak  nagromadzeniu mater- 
j a ln j t h  zasobów — skarb narodowy.- -  
i gotowa otgani/ucja, za pomocą której 
w jednej chwili do działania wziąść się 
nam będzio można.

(C d. n.)

Z  zaboru rosyjskiego
(X Y )  Z  upragnieniem i nadzieją, 

ale zarazem z pewnym niepokojem ocze­
kiwało społecz«ństwo nasze Kilkakrotnie 
zapowiadanego i odiaczanego ogłoszenia 
Encykliki pipieskiej do biskupów pol­
skich. To właśnie odraczaniu tak do­
niosłego aktu, ta  zwłoka budziła nie­
pokój wobec wieści, z poważnego po 
chodzących źródła, o ścieraniu się we 
wpływowych sierr eli watykańskich
dwóch prądów, z których jeden ucho­
dzi za nieprzychylny dla nas w mnie­

maniu ogółu, nie wdającego się w sub- 
sielne lozrozuienia kombiuacyj dyplo- 
matyczuych. Rodana w dziennikach 
zagranicznych wiadomość o misji bi­
skupa ty laspoisk.ego Zerra i przypwywa- 
ilem mu zaprzeczeniu faktu prześiada- 
wuuia katolicyzmu w Rosji zwiększała 
obawy, tak naturalną w uaszem p o ło ­
żeniu podejrzliwością podsycane.

Był to jednak niepokój przelotny, 
były to raczej instynktowe, aniżeli wy- 
rozumowane o jaw y, bo spodziewaliśmy 
się, bo mieliśmy słuszne prawo oczeki- 
kiwać, że w Encyklice znajdziemy me 
tylko roztropne wskazówki postępowa­
nia, ale i słowa szczerego współczucia 
dla nas, a sprawiedliwego potępienia 
gwałtów, systematycznie od lat wielu 
nad w iarą i narodowością naszą dokony­
wanych, świeżo zaś przelaniem krwi 
niewinnie pomordowanych ofiar stw ier­
dzonych.

Nie możemy oceniać pojednawczej 
polityki Leona X I I I  z naszego narodo­
wego punktu widzenia, nie możemy 
wznieść się na tę wyżywę, z  której 
wziok Najwyższego Pasterza ogarnia 
całość interesów świata katolickiego. 
Rozumiemy, że naród polski staDowi 
drobną .cząstkę tego świata i nie żywi­
my nieuzasadnionej pretonsji, ażeby 
sprawa nasza stała w polityce K urji  aa 
pierw szy m planie. Mieliśmy w szakże 

i nadzieję,. że jeżeli w y ż s z e  względj  [po­
lityki kościoluej nie pozwalają na jaw'- 
ny protest, \v każdym razie prześlado­
wanie, któremu ul gamy, będzie przy­
najmniej stanów czy  osądzunem. A g J y -  
by i to okazało się memożliwem, lub 
dla pewnych przyczyn w dauej chwili 
niepożądanem. — Btolica apostolska da 
nam dowód życzliwości swej — zamil­
czeniem o gnębiąeem nas bezprawiu.

Encyklika, k tóra  w dosłownein 
brzmieniu w szerokich kolach jes t  już 
u uas znaną, jakkolwiek w  pismach o- 
głoszoną nie była i zapewne nie będzie 
-  wywołała w ogolo wrażenie bardzo 
przykre nawet wśród ludzi, szczerze i 
gorąco religijnych. Niewątpliwie wy­
trawni politycy, lub publicyści po uważ- 
nera jej odczy taniu odnajdą właściwą a 
ukrytą, albo raczej bardzo snbtelnie 
wy raż tuą  myśl wielu ustępów, które o- 
gól czytelników inaczej tłómaezy. Z a ­
pewne fakt uznania naszej jedności na­
rodowej pomimo podziałów państwowych, 
pomimo różnicy pochodzenia, mowy i 
obrządku, ma niepoślednią doniosłość 
polityczną, jak  również zalecenie ducho­
wieństwu, ażeby „z mocą ale roztropnie,, 
praw swych broniło. Ale dla ogolu, 
który ni raz nie potrafi zoijeDtow ać się 
w zawilej budowie kusztownie okutych 
zaań łacińskich, ani odczuć delikatnych 
odcieni, ani zrozumieć dyplomatycznych 
zastrzeżeń, który nie zna i znać nio 
będzie komentarzy. — Encyklika jest  
przedcuszystkieui obomązującem polece­
niem lezw zględnego ulegania w ładzy 
państwowej i oddawania jej „czci i 
wierności jakby  Bogu ludźmi przez lu­
dzi rządzącemu."

N.< przyjaciele ,Fościola będą mieli



wiwy powód do „rozsiewania k łam liw ych  
-•ieśei" o których z oburzeniem mówi 
‘.neyklika. Znaidą zaś potrzebne argu- 
neuty, nawet nie uciekając się do kłamst­
wa, znajdą je  przedewszystkiem w pra- 
ie rosyjskiej, która wogólo o Encykli- 
e przychylnie się wyraża, a gjówny 
rgan prawosławnego i narodowego fa- 
itvzmu (Moskowkija Wiedomosti nr. 

7 5 )  mówi, że odtąd na wszełkie „po­
lsk i"  o prześladowaniu katolików w 

Kos.ji, można będzie skutecznie odpowia­
dać powołaniem się na słowa papieskie 

Zadanie, jakie postawił sobie Leon 
XT1T. było istotnie niepospolicie trnd- 
noro, powiedzmy naw et nicDodobnem do 
wykonania, chodziło bowiem z jednej 
•trouy o dauie narodowi naszemu „szoze- 
. Mniejszego dowoJn miłości i pieczoło- 
wiśtości," 4 z drugiej strony o zjedna­
no sobio rządu, który naród ten prag 

e wytępić i do wyrzeczenia się wiary 
itołickiej żrausić, a celn tego nie u- 

. ywa, owszem, jawnie i otwarcie do 
:iego dąży. Usiłowanie pogodzenia tych 

w ó c h  zadań wywołało pewną dwoistość, 
k tó r ą  nieprzyjaciele papiestwa spewno- 

;ią będą uwydatniać, a którą je le ń  z 
dzienników rosyjskich (Swict) określił 
wyrażeniem „i nam i \vam...“

(C d. n.)

DRUGI
Z J A Z D  K A T O L IC K IC H  N A U C Z Y ­

C IE L I  K S IĘ S T W A .
Odbędzie się na Zielone świątki w

dniach 14, 15 i 16 maja rb.

Z A P R O S Z E N I E .

Po raz drugi, kochani Koledzy, za- 
raszamy W as do wspólnych obradą Zew 

; ętrzna przeciwieństwa, hamujące nasz 
r o zw ó j ,  po części usunięte zostały; po- 
r z e h a  nam teraz nasze Stowarzyszenio 
, i wewnątrz coraz więcej umocnić i u- 
t walić, a do tego potrzeba nam rady i 
wsparcia wszystkich, którzy koniecz­
ność związku katolickich nauczycieli u- 
znawają.

W  pierwszym rzędzie chodzi Sto­
warzyszeniu kat. nauczycieli o poduie- 
leme szkoły wedle zasad naszego świę­

tego kościoła. Wedle sil o to  starać 
oię musimy, aby zasady chrześcjańskie- 
go wychowania coraz więcej się uwy­
datniły i coraz więcej przeprowadzane 
były. Żaden dobrze myślący nauczy­
ciel nie może zaprzeczy ć konieczności 
tych usiłowań w obec obecnego ducha 
czasu, w obec smutnych faktów uwy­
datniających jak  najjaskrawiej, że tak 
w wyższych towarzyskich kołach, jako 
1 po zebraniach warstw niższych, duchy 
ciemności i przewrotu nurtują usiłując 
wyrugować ze serc ludzkich wiarę w 
Boga, wiarę w Jeg o  Jcdnorudzonego 
Syna, wiarę w duszę nieśmiertelną, w 
liebn i piekło.

Nirmniej wymaga nasze zewnętrz­
ne położenie nieustającej pracy, chociaż 
z wdzięcznością r.am tu  zaznaczyć wy­
pada, żc władze szkolne jako  i niektóre 
gminy miejskie materjalny by t pew nej 
zęści nauczycieli poprawiły.

Ztąd tedy wszyscy koledzy katoli­
cy Księstwa, wzywają juk jeden mąż 
przybywajcie na nas/e  obrady do W ą­
growca, przybywajcie do D as z tern mo- 
unem postanowieniem, że wszyscy je- 
Inomylśnie dołożymy ręki do podnie 
sienią szkoły naszej wedle zasad naszej 
św. Wiary jako i do dźwignięcia wedle 
sil naszego całego stanu.

Tuszy my sobie również, że na na­
sze obrady czcigodne duchowieństwo 
przybyć uie omieszka, dając tern do­
wód, ze kościół i szkoła — jako  ma­
tka  z córką dorosłą w zgodzie, jedno­
ści i miłości przestaje i żyje.

Staraniem nasze n będzie krótki 
-czas pobytu w rnurach naszego miasta 
.zacnym do nas przybyłym gościom we­
dle sił uprzyjemnić.

W szystkich, którzy mają zamiar 
brać udział w drugim zjeździć kat. na­
uczycieli Księstwa, prosimy, aby najpó­
źniej do 3 maja r. b. na ręce nauczy­
ciela pana Kóżnowicza w W ągrowcu 
swoje zgłoszenie posiali.

K a r ta  wstępna każdego uczestnika 
zjazdu wynosi jedną markę a nakrycie 
przy wspólnym obieilzie .Iwie marki.

Karty mieszkań oraz druki wyda­
wane będą w biurze Zjazdu (hotel p. 
Michalkiewicza przy rynku), które o- 
twarte od poniedziałku południa, dnia 
14 maja r. b.

Do zgłoszenia prosimy załączyć 
odpowiedzi na następujące pytania:

1. jes t  mieszkanie hotelowe lub o- 
bywatelskie pożądane?

2. kiedy nastąpi przyjazd?
3. czy przybywający weźmie u- 

dział w spólnym obiedz<e?
Pociągi kolei żelaznej przybywają 

do Wągrowca:
od Poznania — Rogoźna — Piły 

G35 p is  7 I8
od Inowrocławia — Gniezna — 

Nakła 824 j i 34 427 n .

PROGRa M
II ,  zjazdn kat. nauczycieli Księstwa 

w Wągrowcu.
W  poniedziałek, dnia 14 maja rb.: 
o godzinie 4 po poi. zebranie de­

legatów w hotelu p. Michalkiewicza.
o godzinie 8 powitanie przybyłych 

gości w hotelu p. Mickalkiewicza.
W e wtorek, dnia 15 maja rb.: 
o godz. 9 solenne nabożeństwo we 

Farze.
o godz. pól do 10 tej początek o- 

brad c a  sali p. Michalkiewicza. Na po­
czątku obrad odczyty:

p. SchOnborna: „Zadanie naszogo 
Stowarzyszenia";

p. Palińskiego: „Nadzór szkólny‘ ; 
p. Busclia: „Stowarzyszenia kat. 

nauczycieli i przeciwne im prądy";
p. Kaczyńskiego: „Jakiemi środ 

kami osięga nauczyciel dobrą karność i 
i czego się przy tern wystrzegać się musi.

o godzinie 4 po poiudniu wspólny 
obiad w hotelu p. Michalkiewicza;

o godzinie 6 koncert w ogrodzie 
h telowym.

W  środę, d. 16 maja r. b.: 
o godz. 9 żałobne nabożoństwo za 

zmarłych ezloków- Stowarzyszenia kat. 
nauczycieli Księstwa w kościele pokla- 
sztornym;

o godzin e 10 zebranie w hotelu 
p. Michalkiewicza, a potem — jeżeli 
pogoda sprzyjuć będzie — wycieczka 
do Hetmanowa.

Z A R Z Ą D  
Stow arzyszenia k a t. naucz. K sięstw a.

Przegląd polityczny.
- -  Austrja . Podczas obrad nad u- 

stanowiemero dochodów cesarza oświad­
czyli dwaj posłowie młodoczescy, że bę­
dą gcsowuli za odrzuceniem ustanowio­
nej sumy. Skutkiem tego przyszło w 
dalszym ciągu do bardzo gorszącego 
zajścia. Wszyscy posłowie zaczęli wo­
łać: za drzwi! a hałas ustał dopiero po 
pewnym czasie. Tegoż dnia Młodoc/e- 
si zaczepili między inny roi także posłów 
polskich, posądzając ich, że prawa, k tó­
re  posiadają, osięgli nielionoi owymi spo­
sobami. Polscy posłowie przycisnęli ich 
lak do muru, że Młodoczesi następnego 
dnia odwołali obelgę, przepraszając za 
niecne posądzenie. Nie dziw, że takie 
postępowanie kilku pos‘ów mlodoczeskicb 
sprowadziło już  rozdwojenie między Li- 
im samymi.

-  Francja. W  mieście Aiżantej 
eksplodowała homba w domu sędziego. 
Z  ludzi nie poniósł żaden szwanku, a 
szkody wyrządzone są nieznaczne. Jak o  
rzekomego sprawcę zamachu uwięziono 
pewnego anarchistę, nie wiadomo je d ­
nakże, czy to on istotnie bombę pod- 
ożył.

— Pruski minister sprawiedliwości 
dr. Scheling odchodzi dziś 70-tą roczni­
cę urodzin.

— Z  dziedziny secjalizn.u i anar­
chizmu nadeszły smutne wiadomości z 
Detroit w Ameryce pólnocm-j o zaświę- 
towaniu tamże robotników polskich, 
którzy uzbrojeni w piki, uderzyli 
na innych robotników, z a tru ­
dnionych przez władze miejskie w 
miejscu strajkujących. Policja dała dn 
Poloków ognia, z których dwóch pole­
gło na miejscu, a 5 zoslalo ranycli; po­
licjantów raniono trzech

W e Lwowie zapowiedzieli piekarze 
i rzeźnicy bezrobocie, wskutek czego 
władza miejs1 a postanowiła wziąść do

pomocy piekarzy i rzeźników wojsko­
wych.

— W  Berlinie rozpocznie się w 
dniu 14 maja, piąty międzynarodowy 
kongres górników

— W  Paryżu rozpoczął się w śro ­
dę kongres górników. Poseł Weily, 
który przewodniczył, poruszy! w swej 
mowie kwestję 8-o godzinnego dnia ro 
boczego, kasy zabezpieczenia starości i 
zawiązania między na i udowego związku 
górników.

— W czoraj rada związkowa nie­
miecka rozpoczęła rozpatry wać uchwalo­
ny w parlamencie wniosek o zniesienie 
prawa wyjątkowego przeciw jezuitom.

Z WARSZAWY.
Dnia 17 b. m. odbyło się na- 

nabożeństwo dziękczynne z powodu ro­
cznicy rewolucji warszawskiej, przy li­
cznym ndz:ale publiczności z różnych 
warstw. Większość znajdujących się 
na nabożeństwie przez ulicę Stare Mia­
sto udała się na ulicę Szeroki Dunaj, 
gdzie pod Nr. 5 znajduje się aom K i ­
lińskiego. Ztamtąd tłum coraz rosnący 
szedł przez ulicę Podwale, jak  mówio­
no na ulicę Miodową, do domu gdzie 
przebywał niegdyś IgelstrOm. Na rogu 
Kapitulnej stali szeregiem policjanci w 
poprzeg ulicy, którzy zawracali publi­
czność do pobliskiego cyrkułu.

Aresztowano przes/lo 200 osób, w’ 
tej liczbie około 140 150 studentów,
trzydzieści kilka kobiet i przeszło 2o 
mężczyzn cywilnych. Właściwie tych 
ostatnich zatrzymano około 40, ale byli 
pomiędzy nimi studenci

Do późnej nocy w dzielnicy staro- 
miejskej gromadziły s:ę kupy ludzi, roz­
prawiających o wypadkach dnia i o ro­
cznicy. Pomiędzy aresztowanymi znaj­
dowali się J .  Potocki i YV. Jab łono­
wski literaci, lekarze Biaiobrzeski i l- 
d/.ikowski, znana autorka dr. Zofia D a­
szyńska, inżynier Rogowski itd.

Ruch w  Towarzystwach
* Tow. Polskokato lick ie  pod opie­

ką św. Kaźmierza urządza zabawę z 
tańcami w niedzielę 22-go kwietnia o 
godz. 6-tej przy Thurmstr. narożnik 
Stromstr. (A rndt’s Brauerei). Dochód 
przeznaczony dla dziatwy polskiej na 
szkółki. O jak najliczniejszy udział u- 
prasza Zarząd.

* Kalkberge-Riidersdorf. Tow św. 
Izy doi a urządza 2-gą swoją rocznicę d. 
29 kwietnia r. b. przy Sehulstr. 45 
(Missier). Początek o godz.nie 3 po 
poi. Zapraszamy serdecznie Kodakow 
zamieszkałych w Kalkberge-Riidersdorf 
i okolicy Berlina o !ak najliczniejszy 
udział. W stęp dla członków 50 fen., 
nieczłonków 75 fen., dla obcych panien 
25 fen. Zarazem prosimy założycieli 
naszego Tow. o przy bycie na rocznicę.

Zarząd.

* Towarzystwo P t  lek G.viazda w 
Moabicio urządza 22 kwietnia rb. w 
niedzielę o golz . pół 7 przy Ltlncbur- 
gerstr .  330 w luku kolejowym zabawę. 
Dochód przeznaczony na cel dobroczyn­
ny. Szanownych Rodaków z Berlina i 
okolicy uprzejmie zaprasza

Zarząd.

* W  sobotę dnia 21 kwietnia u- 
rządza Tow. „Polek p. op. św. Jozefa" 
zabawę familijną z roalem przedstawie­
niem pod tytułem „Skończenie świata", 
w- lokalu pana Palacza, przy Raupachstr. 
6 Początek o 8 mej wieczorem. O 
łaskawy współudział prosiemy.

W  wtorek 24 kwietnia odbędzie 
się v alne zebranie. O którem szanow­
nych członków jako  i Rodaków naszych 
zawiadamia. Zarząd.

K  A L  E  N D A R Z.
Niedziela: 4 po W ., Sotera i K a ja  Pp. 
Poniedziałek: Wojciecha B. M. Jerzego. 
W torek: Fidolisa M.
Środa; M a r k  a Ę  w a n g i e 1 i s t  y.

Wiadomości potoczne.
Jloilin, dnia 20 kw iotnia 1804.

Rodzice wychowujcie dzioci wasze 
na dobrych Polaków i Katolikowi

rŁ  B ^ i liua  i o k o l i^ .
K t ig r e l  ehlrarffbw.

23-ci niemiecki Kongres chirurgów 
rozpoczął się wczoraj.

Przewodniczy prof. Esm erth .
W  kongresie uczestniczą również 

lekarze Polacy z Krakowa, Lwowa, 
W arszawy i innych miast polskich.

Rozwiązanie zebrania.
Policja rozwiązała niemieckie ludo- 

w e zebranie w sali „Germania" przy 
Cliausseestr. z powodu nieprawidłowego 
zameldowania.

Wydalenie reJaC tara.
Były redaktor „Reichsglocko" J o ­

achim Gelilfen mial przemawiać na an­
tysemickim zebraniu, nie przybył jed ­
nak na zebranie, gdyż został przez po­
licję aresztowany i otrzymał rozkaz o- 
puszczenia grauic Królestwa Pruskiego 
w przeciągu 24 godzin.

Zapowiedziane zebranie również 
nie doszło do skutku, gdyż było niepra­
widłowo zameldowane.

Niebezpieczny pasażer.
Chory umysłowo malarz M. z Rix- 

durfu od pewnego czasu pozostawał ja ­
ko w a r j i t  w zakładzie obłąkanych w 
Herzbergc, obebnie postanowiono prze­
nieść go do prowincjonalnego zakładu 
Ebcrswaldzie, gdy więc w tym celu 
przewozi! go w zamkniętej dorożce 
skrępowanego dozorca na dworzec 
szczeciński, M. -pozrywał rzemienie i 
zacząi bić dozorcę.

Z  wielką trudnością udało się ua- 
koniec nicszczęśliw-ego przy pomocy kil­
ku osób obezwładnić.
1’oranieme strażaków ogniowych.

Podczas pożaru przy Bukcustr.  nr. 
28, gdzie przyjmowało udział przy ga­
szeniu aż 15-eio oddziałów straży ognio­
wej, zranieni zostali dotkliwie: branJ- 
meister Wittmann, starszy strażak Leni- 
bke i strażacy Hager i K raft.

1 jęcie mordercy .
Policja kryminalna aresztowała mu­

larza Ju ljnsza  Thiede przeciwko które­
mu są silne poszlaki, iż zamordował 
dozorezynię chorych, Helenę Bcbweichel 
w Grunewaldzie. Zapiera się on wpra­
wdzie dotąd i twierdzi, iż o morderst­
wie nic wie, zdaje się jednak, iż to on 
rzeczywiście zamordował Bcliweioliel.

Do zamiaru zgwałcenia Klcbedzon 
Thiede się przyznał.

N ada śmlere w waconie.
Maksymiijan Koerber, jadąc koicją 

miejską, zmarł nagle pomiędzy stacjami 
„Lehrtor-Bahnhof" a Friedrichstr.

Przyczyną śmierci był a tak  ser­
cowy.

Koniec tracedji miIosne|.
Ranna M arja  Jaeuke  wspóiuczest- 

niczka tregcdji miłosnej jaka  się roze­
grała przy Steinroetzstr. nr. 51, o czom 
pisaliśmy w ostatnim numerze, zmarła 
w Cliaritee

Małoletni złodziej
Wilhelm K oepker został ujęty, gdy 

usiłował spełnić kradzież u rzeźuika T.
Zaprowadzony do rewiru policyj­

nego, twierdził iż ma 11 lat, dla uni­
knięcia odpowiedzialności, sprawdzono 
jednok, iż skończy! on już 14  lat.

'Ł l i r in  P u ls k irk

Z Księstwa, Prus i Szląska

— Bytom. Złodzieja, który się przed 
niedawnym czasem zakradł się doSime- 
nauera i Hakupy i tamże kilka set ma­
rek zabrał, rozbiwszy kasy, odkryto. 
Je s t to  niejaki Piskała czy Wyzgala. 
Schwycono go na p id a ó rz u  Cohna w 
rynku. Na policji przyznał się do w in ' .

— Bytom. Na ulicy farnowickiej 
obok kawiarni „Metropole" jest  wysta­
wiony zegar kuusztowny, który można 
obejrzeć zawstępnom wynoszącem 20 
fen. Z egar wydzwania co poi godziny 
pieśń, a potem otwierają się drzwiczki 
poniżej w skazi wek i wtedy widać wnę­
trze kościoła z Panem Jezusem. Przed 
Nim przechodzą następnie wszyscy apo-



ołowie i kłaniają a ą  przed Z baw ic ie ­
li) oprócz Judasza, Który potrząsał 
orkiem z pieniędzmi. Skoro s iędrzw ć 
jowu san o zawrą, natenczas s ly ih rw  

, °owu pieśń, prrn.ą na dzwonkach, a o- 
ńeii przeii szkn ii tein przechodzą es 
’ rożnych stanów, aby pokazać, źe 
o l ei: śmierci w sz jsry  indzie są równi, 

„—■gar ten jest naśladou; liicin zeg a ian a  
mie sztrasburskim.

— Laurahuta. Roslugncz pewien 
elner) w restauracji du rn i  wieczoiem 
jść na podwórze, gdy nagie pochwy 
o go dwóch 2 Judzi i zabrali mu

w szystkie pieniądze, które tegó dnia ze- 
ał. Złodziei nie schwytano.

— Znalezione pieniądze. Pewien 
Jop w Gar-ynłe  pod Lesznem znalazł 
opiąć w swym ogrodzie garnek żela­

zny w ziemi, a w nim 300 monet sre­
brnych z dawnych wieków. Wedle o-
• zoczenia znawców są to grusze Prag- 
kic, z X V  w ie lu  z których każdy ma

'wartość 3 0 — 40 fen.
— u s i ł o w a n i e  ucieczki z wię-

/ionia. Trzech więźniów w zakładzie 
l a inym w Rawiczu usiłowało wedle do- 
i. esicnia „Raw itscher Z tg .“ uciec w 
veh dniach z więzienia, a pomiędzy m- 

■:t u., osluwiunj złodziej Kringel. Uło­
żyli cni plan wspólnej ucieczki i już wy- 
ważaiio /ainek, gdy to spostrzegł przy- 
iiidkowo jeden z dozorców. Jeden  z
• wych trzech więźniów uczynił następ- 
o.e uczynił lioctępnie w przesiuchacli

hszcu.e zeznania.
— S Ę D Z IW Y  Prohosz edaianows- 

ki, 1.siądź Uziiwiński umarł, w 64 tym 
cku życia we Wrocławiu.

—‘ W i KURZE W JE pod 1’czna- 
■.iciii zaloźi no od 1 go I m. pomocniczą 
waeją pocztową.

— W R Z E Z A L M  b\dgoskicj i o z -  

leslw ii sic- stadnik właśnie v. chwili, 
hicdj go razami w giowę ( durzyć miano. 
I h . i y w a i  p iwrozy i zaczął szaleć bie­
gając- w- kom, zrywał zatnie mięso, wa­
l a j ą c  takowe {o ziemi. W szystko co
ywo uciekało, ezaladii ey scliiomli się 

uh windy, u z w u izę  szalało pizcz go­
ił/ nę tatą, i" ki w ki licu nie udało się 
/.abić go colnem stizaicn .

— W i IL E  hawiio się kilku chło- 
{•r ów bombą. Nageliiiii butelkę 'Wapnem 
nicgusz.i rum i nalali wodą, czekając 
w y iu d u i .  — Ponieważ widowisko u e  
d oś ć  w n  ośnie się zjawiało, w lęc joden 
/. (hiopców poszedł po butelkę, ale w 
icj właśnie chwili szkło pękło i ziainio 
d i łc p ia  w oczy, taK żo pewnie w /iuk 
ul rac i.

— Z 1 T S T D T Y  wrzucił w Nakio 
uczeń kupca Rz. zapaloną zupaUę do 
pióżnej beczki od okowity. Gazy za- 
waitc  w beczce wybuchły i wyrzuciły 
w powietrze dno beczki, k tc ie  spadając 
ugodziło chłopca w głowę i zdarło mu 
sKóre z głowy aż do puiowy czoia. titan 
zdiowia jego budzi obawę.

— K R Ó L E W S K A  HUTA. Re­
t u  a kobieta miała zwyczaj, brać kurę 
n a  kolana i podawać jej żywność. Je -  
Jnego razu kura dziubnęła ją  w oko i

zraniła. Kobieta  peszła do „mądrej,, 
baby z okiem, alu zeżegnywanie nic 
nie pomogło, owszem jeszcze pogorszyło 
stan cka. Dopiero gdy się uaata do 
lek a:-/a, oko się zguito. Ze też to j e ­
szcze dz ś są tacy ludz e, którzy „m ą­
drym" babom więcej wierzą, niż leka­
rzom! Niepotrzebne* koszta i l.iie so­
bie, i i bią, a cliori bę przedłużają. Nie 
t r / d a  ( Im l/ ić  do „mądrych" bab po 
radę ii ku-.-ką!

i ci, icu mąlżcnck został s k a z a n y  
na 1 m t s ą c  W i ę z i e n i a  za pobicie swo­
jej żony. Przy apelacji zniżono n u  
ka .ę  na i 00 matek

— K A T O W IC E . Robotnik Cle- 
menz w Zawodziu pcwiesti sio za po­
mocą weimane) cliustKi. Samobójca 
pozostawił żonę i dzieci. Przyczyna 
samobójstwa nie znana, lecz choćby i 
byia jaka  przyeiyna, to nigdy człowie­
kowi nie wolro odbierać su b ie  życia.

— W I E L K I E  S T R Z E L C E . Fa­
bryka papy, Ebrlicha i synuw spal ła 
się do szczętu. W budynkach było 
wiele trawy, która gdy się zapaliła, 
trudną byia do zgaszenia. Przed 2 
h t j  spaliła się już raz ta sama fabryka.

— C H R A P K O  WJCE. P ięcio­
letnie dziecko pewiiegc zagrodnika z 
okolicy dorwało się flaszek z gorzałką 
i wypho pól litra. Natycnmiast po­
padło w kurcz i na drugi dzień zmarto.

— O P O L E . Sejmik powiatowy 
zgodził się ua wybudowanie szosy z Je -  
łowy do St .Hudkowie pod tym w arun­
kiem, że iiskus zapiaci koszta tej części 
szosy, która przechodzić będzie przez 
jego grunta.

— PO Z N A Ń . Sąd tutejszy ska­
za! w tych dniach by łęgu nauczyciela 
p. Er. Kra.śpwicza za oszczerstwo, rzu­
cone na właściciela tutejszego zakładu 
artyslycznyeh wyrobów kościelnych p 
J .  Szpetkowśkiogo, na 100 m aiekgrzy -  
|vien i koszta procesu.

— S Ą D  przysięgłych w Pile ska­
z a ' .  d n a  13 b. nr, 19 ktniego parobka 
Eu^la Scliwaika z Studzina, i 14-letnie- 
go (!) wyrostka Szatkowskiego, także 
■/, Studzinu, za podłożenie dnia 4 marca 
r. b. pod pociąg najeżdżający z Cho- 
tkicża kamieni ua szynach, pierwszego 
na 5 lat cuchtliaiizu i 4 tygodnie are­
sztu, drugiego na 2 lata więzienia i 10 
dni aresztu. Także skutki obecnego 
wychów unia szkolnego.

— W G Ł U C H O W IE  pobłogosła­
wionym zostai zw iązek małżeński między 
p. lir. Wmdysiawem Michałowskim z 
Galicji a lir. Ireną Żółtowską.

— N A C Z E L N Y  prezes nie dal 
pozwolenia na założenie trzeciej apteki 
w Gnieźnie.

Z E  S\. ii \ T A .
— P R O C Z Y S T O S C  Kościuszkow­

ską w Norymbergji obchodzili Polacy 
Czesi i inni Słowianie w dniu stuletniej 
pamiątki z wy ciężkiej bitwy pod Racła­
wicami, dnia 4 kwietnia rb. nader wspa­
niale. Cafe Orient, w któren! obchód

ten urządzano, był ślicznie przyozdo­
bionym i /„aledwie mćgł pomieścić ucze­
stników uroczysk ści. Pod ścianą na 
wywyższeniu naprzeciw drzwi w chodo­
wych do wielkiej sali ustawiono w na­
turalnej wielkości portret Tadeusza K o ­
ściuszki obwiedziony wlelkienu wieńcami 
wawTilj nowemi. Nad nim jaśniał herb 
R. eczy.pospol tej Polskrny itoajhs: „ Je sz ­
cze Polska nie zginęła". Po  oba stro­
nach ustawionej ua głównym froncie 
choiągwi o polskich oarwach narodo­
wych były piękne transparentu przed­
stawiające „Przysięgę Kościuszki ua 
Rynku w Krakowie" i „Bitwę pod Ra­
cławicami*. WszystKO to otaczały g i r ­
landy i draperje o barwach polskich.

O godzinie 9 wieczorem, urządza­
jący tę uroczystość p. E dw aid  Zukowicz 
w stroju narodowym, powitany nader 
entuzjastycznie, zagaił uroczystość sto- 
sewuenn słowy, puczem w dłuższej pi k- 
nej mowie przedstaw ii historycznie dzia­
łalność i zasługi Kuatiuszki w Polsce i 
w Ameryce. Nastęi nie zaintonował p. 
Zuków icz jeden z naszych hymnów, po- 
czem następowały z kolei śpiewy, mu* 
wy w języku polskim, czeskim i nie­
mieckim, proJukcje muzyczne i dekla­
macjo utworów M.ckiewicza. W  końcu 
wyraził p. Zukowicz gorące podziękowa­
nie redakcji „Nilrnberger Anzeiger" i 
wzniósł je j  zdrowie za peme życzliwo­
ści zapowiedzenie mającej się odbyć u- 
roczystości. Uczestnicy baw ili się na­
stępnie w spólnie do godziny 6 rano. 
Obchód caiy oubył się nader pięgnie i 
Harmonijnie.

— O JC IE C  Ba«sano, Franciszka­
nin, spowednik Ojca św. umarł niedaw­
no tomu. — Zwyczajom jest, iż Ojciec 
św. kaznodzieji wielkopostnych z tej 
,samej zwykle wybiera reguły, ale w 
wyborze spowiedn.ka nic kieruje się 
podług tego zwyczaju. Pensja do te­
goż urzędu przywiązana, jes t  bardzo 
skromną, albowiem wynosiła 5 franków 
dzn mnie, a od niedawna zredukowaną 
zostnia do 2 i pół franka. — Dawnemi 
czasy spowiednik. Ojca św, był pi tę­
gą, z jaką  dwory zagraniczne w jak 
najlepszych staiały  się zostawać stosun­
kach. Tora z ojciec Bassano żyi sobie 
w zaciszu nieznany, dopiero usłyszano
0 nim ze śmiercią jego. — K ardynało­
wie wybierają sobie także zwykle spo­
wiedników z zakonnego duchowieństwa.
1 tak spowiednik kard. Rampolli jest  
jezuitą, kard. Bouapartego kapucynem.

śpieszył z pomocą na owe niebezpiecz 
ne ławy pia$'Z '. 'te gdzie łodzie ratuu* 
kowe na drzazgi druzgotały się o fale, 
Krusemu udało się zawsze nawet pod­
czas naj-lra ' roe tszycb  burz, urato­
wać załogę osiadłych na piasku o- 
krętów. Na koniec .-am podczas orkanu 
postradał życic. Z t  iddane usiugi o- 
trzymywał nagri-oy i ordery od wielu 
rządów /agrĄiiWiĄcli, a król duński, 

Chryśtjan, własnoręcznie przypiął inu 
do piersi krzyż orderu Danebrog. K ru- 
se miał wspaniały pogrzeb, król i mini­
ster spraw wew nętrznych przysłali swo­
ich przedstawicieli na uroczystość ża­
łobną.

O S T A T N I E  H F P E S I t

P O Ż A R  N O W E G O  SĄ CZU .
Kraków, dnia 20. IY .  Podczas 

pożaru w Nowym Sączu  zdarzyło się 
wiele wypadków eksplozji beczek ze 
spirytusem.

Bieda jes t  s traszną, przeszloŁ6000 
osób nie ma co jeść i gdzie spać.

C E N Y  Ta RGOVyE  P Ł J D Ć W  
rolniczych.

Berlin, 19 kw ietn ia  1801.
(Zboże za 1000 ki.ogramów).

Pszenica  mr. 134— 145. Zj to mr. 116—123 
Jęczm ień mr. 104— 180. O w ies mr. 1 3 1 -1 7 3  
G roch nu . 180—215, W yka 100 kiiogr. ni. 
— — . O kow ita  w miejscu, bez beczki ę50-ta 
mr. 50,2 (70-ta j 49,9

C E N Y  T A R G O W E  W  B E R L IN IE
z dnia 17 kw ie tn ia  

wedic podania król. p iczyajum  poiicyjnogo.

t

R O Z M A I T O Ś C I .
— Z Kopenhagi piszą: E>anja stia- 

ciia człowieka, któiy wielu ludziom u- 
ratował życie — rybaka Larsa Kruse- 
go. Należał on do stowarzyt/enia  ra­
tunkowego w Skagcn. uieLezpiecznern 
miastec: ku nadbrzeżni m na północnym 
kresie Jrlandji,  gdzie corocznie rozbi­
ja ją  się liczne okręty o ławy piaszezy- 

1 ste. Tutaj K ruse od lat 50 przeszło, 
■ dawaj niesłychane dowody odwagi. 

Niezliozono razy narażał swoje życie i

Słoma prosta 100 kilo od 6,32 - 5,66
Sian„ * łi 9,00 - 7,20
Groch n ł» 40,00 — 24 UO
G roch biały n n 60,00 - 2i UO
Soczt wica 11 łł 7u, JO — 30,00
K aitone łl łł 6,00 - 4,00
Aft oto w ina od ćw iatkl 1 kilo łł 1,60 — 1,20

oa brzucha „ Al 1,30 - 0,V0
W iepizow ina Ił ł» 1,60 — 

1,60 —
1,00

Cielęcina 11 1> 0,90
Skopow ina ł* ł» 1,40 — 0,80
M a jo łł łł 2,e0 — 2,00
J a j kopa * 4,uO — lok)
Karpio 1 kilo ■ 2.10 — 1,00
W ęgorze f* Jł 2,80 - 1,00
Sędacze łl łl 2,o0 -  

1,80 -
1,20

Szczupaki w * 0,80
Okonie » 1,60 — 0,60
L iny łł łł 2,60 — 1,20
Leszczo łl l,bO — u,60

2,00Raki kopa 10,00 -

Za niżej podano reklamy i ogło­
szenia nie bierze redakcja źaduej od­
powiedzialności.

I  w a r*  4i* palących!
K to  pragnie palić dobre papierosy i wybor­

ne tu reck ie  ty tonie, niechaj kupuje  wyroby z 
fabryki „VL’L K A N U J .  F . J .  K  o m e n d z i ń- 
s k i e g o  w D r e ź n i e  a  zapew ne się n ie  
oszuka

S P IS  T O i l  U t Z iS T W  P O L S K IC H .
Płaci się, przy zam awianiu najm niej na 6 miesięcy od wioroza 10 fonigów m iesięcznie z gory.

BERLIN .
Tow . N aukow o Polaków , Posie- 

czenia co czw artek o godz. 3 '4  0. 
y . K raem era przy Friod r.cbstr 123. 
Zawsze odczyty. Geście mile widzia­
ni. liib ljo tcku Uorsigstr. 32. A  l \ r 
o tw arta  co poriedziatek i czw artek 
od 7 —3. Prezes iSzczuniccki, Schlc- 
g e ls tr . 2. I I .

Tow . Przem y slow c jw  Polskich po- 
iedzenia odbyw ają się co sobotę przy 

Z im m cistr 37 bNoiddeiitscłie Ih a u trc ij  
W szelkie korespondencje należy adro- 
few ać na ręce pizewodniczącego p. 
V  t. B crkano F iiod iiebstr. 212.

Ćwiczenia T o r ',  gim nastycznego 
tSokid odbyw ają  się regularnie co 
t iątek o godz. 8 —10 wieczorem 
w ćwiczni m iejskiej, N euo Friedrich- 
stJ, (bin ter de r Garnieotikirclie)-

Posiedzenia cdbyw ają się rcgulam ie 
co piątek po 1-szyni po 15-tym każ­
dego m iesiąca przy N eue  Friedricbstr. 
35. 1'rezes p. S t. M orgenstern, 
Frnnzbtr. 2.

Goście mile widziani Zarząd.

Tow. przem. 1'iast odbywa posie­
dzenia co s.bo tę  przy A ckers t. 144. 
u p. W ieczorka. P rz e  w. p. E . J a ­
nczew sk i W oljraoteistr. 8.

Tow-. K atol. B obotników i’olskiob 
odbywa posiedzenia co sobotę o go­
dzinie 8 i pół wieczorem przy 
KopnicKcrstr liczba 167. Przewodni­
czący Grzclacliowski Kiscnbahnstr 18 
■Wszystkie p rz jsy lk i należy na ręce 
przewodniczącego nadesłać.

K ółko śpiewaków z Przemysłowców 
odbywa lekcje co w torek o godz. 
9. w lokalu p. M ałeckiego Kilpnic- 
k e rs tr  68. D y ry g en t p. A . R u t­
kowski, G ity-Passage, D resdenerstr. 
52-53, mieszkanie 33.

T-iw-. O byw ateli łiolskicb wza­
jem nej iMmooy o lbyw a sw e posiedze­
niu w sobotę po 1 i 15 każdogo mie­
siąca o godz. 9 wieczorom w zakła­
dzie p. Tom aszew skiego H olzm arkt 
S tr. J e ś li 1 lub 15 w ypadają w so­
botę to posiedzenie odbywa się 8 dni 
później. P rzow  p. G ry łowicz.

Tow . 1>oleki-K atolickin pod opieką 
św. K aznw rza  udbyw u posiedzenie co 
niedzielę o godz,. 8 wieez. w L k alu  
A rndz B raucrei, przy T liurm str naroż­
nik Strom str. P ro tek to r X. O. J a n  
z Zakonu Dominikanów-. W szelkie 
korospondoncjo p ro s iły  nadesłać na 

_ ę-e p iezesap-T i-rh li r. Ge: liard tstr. 12

Tow. Polek W anda odbywa posie­
dzenia w niedzielo o g. 7 przy Tliurm- 
str. róg Strom str. , ,A ’’nd t’s B rauerei". 
Przewodnicz, p. Tischlor, G erhardtstr. 
12. Goście T ow arzystw a m ają wolny 
wstęp do ogrodu.

Tow. P rzytu lisko odbywa posie­
dzenia w środy po pierwszym k a­
żdogo miesiąca w lokalu o. M ałec­
kiego przy k itpn icker-ir. 68. ' ‘rezea 
p. G rajew ski, Holzinarkstr. 13.

Tow. l'olsl.h*t H F karzy odbywa po­
siedzenia w czwill tk i o 4 g. po poł. 
w lokalu p. Toifaszcw skw ge p. Hulz- 
n ia ik ts tr  19. W szelkie korespondencjo 
trzeba nadesłać do lokalu posiedzcii.

Koło śpio r.-aekie polskie odbywa swe 
lekcje we w torek wieczorom o g. 9. 
przy Kmpnii-kcrstr. 68 u p. M ałeckie­
go. D ir. p. K pntner. I’osiedzcnia co 
pionv6zą niedzielę no 1-ym. Przew. p .  
Uzepezyuski. Neuo Friedrichstr. 87.111

Tow. Młodzieży Jug ie lluńsk ic j [od 
ojiieką św. Alojzego odbywa posłodze­
niu co niedzielę przy A ckerstr. 114. 
w lokalu p„ W ieczorka. Początek 
o g. t3 w ifcz. Goście milo widziani. 
P. p. J .  Gbwaliszcwski, Putbusersfr. 11

Tow. W ulkan  pod białym O rle n  
(złączono dawne Tow. W ulkan  i Tow. 
Orzeł.) odbywa s.vc posiedzenia co 
poniedziałek o godzinie 9 wieczorem, 
w lokalu p. Tomaszewskiego przy 
H olzinarkstr 19. Goście mile widziani.

Tow . Młodzieży Polsk ie j odby- 
wfc swo pos. co niedzielę o godz. 6 
w lokalu pana P ro tza  A nncnstr. 9- 
Na każdom posiedzeniu odczyt lub 
w ykład. P rzew . p. W , Śm ietana 
Fiscliorslr. 8.

Tow. Polskich Palaczy L itw inów  
odbywa swe posiedzenia cj sobotę przy 
IŁaupaciistr. 6. u p. Palacza. Przow. 
p. Barciszowski, F iiedoM tr. 58.

Tow. Polskich O byw atelek odbywa 
posiedź, w niediieb; po 1 i 15- każ. 
miesiąca przy H o ltzm ark ts tr 19. 
Przew . p. K wanie wska, Landsberger- 
str . 95.

Tow. ro lek  w b j wa swo posiedze­
nia co niedzielę o godz. 8 wiecz. 
przy N iecerw allstr. 11 Przeiv. p. 
Gąsioro 's k a  L in io n str 233.

Tow. Polek G n iazd a  w Moabioio 
odbywa pos. co niedzielę o g. 7 w. 
przy L tineburerstr. 333 B ak  kolejowy 
Przew . p.Kaw-ccka, A lt-M abit 125.

„Tow . Polsko D ram atyczne odbj w a
swo posiedzenia co niedzielę o godz. 
8  u p. Palacza przy R anpachstr. 6 
P rzew . p. Szatkow ski, M arienburgor 
str. 29.

Tow. Polek  p. op. św. Jó z e fa  od­
byw a posiedzenia co w torek  o 8-mej 
godzinie w lokalu p Palacza R au- 
pachstr. 6a P r . O. D w orkow ska 
L andsberger Allo 2.

W  e i 8 s e  ii s c c. ,,Tow. Polsko 
K atolickie św. S tan isław a o dbywa 
posiodzonia co niedzielę przy 
Sedanstratse . 57. P rzew . p. Pirschke 
L anghanstr 80.

S c h t i n e b e r g .  Tow . K atol. R o ­
botników Polskich* odbyw a posiedze­
nia co niedzielę po 1 i 15 o godzinie 
6 w. w lokalu przy P a lla stsfr, 14 
Przow. p. J .  Sokołow ski, A lto  J a  
kobstr 68.

C h a r i o t t e n b u r g .  Tow . Pol- 
sko-B raterskie odbywa swe pos. co 
niedzielę ( 7 wiecz. w lokalu p.
Zusbchego p r /y  R osinstr 3. P rzow . 
A . Florkow ski, W ilm ersdorrfestr 13.

K a l k b c r g u  - R t l d e r s d o r f  
Tow. polsko-katolickie św. Izydora 
odbywa posiedzenia w niedzielę po 
15 o godz. 3  po południa przy Sehul- 
st. 45. M issler. Przew . p. R acki, Us- 
denstr. 12.



C. TOMASZEWSKI. 
Destylacja pod 3 krukami.

znajduje się jeszcze ciągle 
p r z y  H o l z m a r k s t .  l O .

Fabryka rumu, araku i likworów.
S k l  d  k o n i a k u ,  w i n a  i  c y g a r .

Specjalność stary „Nordhiiuser".
W y: orno potrawy. — Salka do posiedzeń dla Towarzystw.

T elefon okręg- V II  nr. 2841. '  29)

O
Z
K

Zzo

Na

! ! BEZ KONKURENCJI ! !

B. Zieionacki
B E R L - I N  s o ,  O r a n i c a s t r a s s e  1 7 7

(narożnik Adalbertstr.)
Tolcfon IV  484.

największa pracownia eleganckiej garderoby

dla panów i chłopców
10,000 paltotów od 10 mr.

15,000 por spodni od 150
U b i o r k i  d l a  d z i e c i  o d  3 , 5 0 .

Ubiory podług miary od 30 mr. wykonywa się w 
24 godzinach, za dobre wykonanie i trwały materja!

ręczy się bezwarunkowo.
22) Najtańszy skład w Berlinie.
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( O J C Z Y Z N A )  
K o p n i c k c r s t r .  6 8 ,  w podwórzu.

Elegancko urządzone pokoje dla T o w a r z y s t w .  
SA L K A  D L A  Z A B A W  F A M IL IJN Y C H . 

K B Ę G I E Y Y I E .
Wielki dobór jadel i napojów. Usługa dobra i rzetelna. 

Ceny umiarkowane.

23 )
V* uszauowaniem 

r  -- •k a l i u i r l z  N d l c c k l .
Szanownym Rodakom polecam m o ją

R E S T A U R A C J Ę
prsy  Seac  Giranstrasie 54.

narożnik SciJelst:-.4

Za skorą i rzetelną usługę ręczę. Napoje i jedzenia 
po cenach przystępnych.

Obiad po 50 f. z piwem, kolucj a 40 fen.

Z szacnnlc icm

19) Józef Iwański.

Obok kościoła św. Piusa
przy Pallisadenstr. Nr. 72

[ i l i i ia e le m  m oją knitjeirnie katoum ą, skład  obrazów i figur św ię­
tych! książek do nabożeństw a, kalendarzy, świec gromnicznych, pasyjek, ró- 
U ńc.ó ir, skaplorzy, powinszowań, papieru  i rożnych innych rzeczy, ja k  i w ar­
sz ta t do oprawiania obrazów i książek je s t  w niedzielę i św ięta tylko zrana 
do 10-toj i od 12-toj do 2-giej o tw arty .

O łaskaw e poparcie prosi
Franciszek Xaw enj Froehch.

Szanownym Rodakom Charlottenburga polecam się do 
wykonywania wszelkich

obiorów  m ęzk lc li  i d la chłopców
po cenach umiarkowanych. Reparacje spiesznie i tanio. 

Broszę o łaskawe paparcie
7. szacunkiem

Leokady Krzemiński
kraw iec nięzki 

(h a r lo m n a n r s  W alls ir . 19 II.

Scigacz, lirma Tiesler
K S IĘ G A R N IA  K A T U I J C K A  

Berltw N. tir. ttainlm rgerstr. 8.
Po ecam k s i ą ż k i  d o  n a b o ż e ń s t w a ,  polskie i niem ieckie, obrazy figu­
ry, kizyzft, różańce, kropielniczki. gromnico, kalo idarzo , pow inszow ania pol­
skie, b łogosław ieństw a i wszelkio n:aterja)y piśm ienne i tzkólno. P rzy jm uję  

oprawę obrazów i książek. U sługa rzotelna.

Skład i Fabryka
O b u w i a  m ę z k i e g o  d a m s k i e g  o  i  d l a  d z i e c i

Antoniego Schulz. 
p r z y  Z i o n s k i r c h s t r .  42

Poleca szanownym Rodakom wielki wybór obuwia męzkiego 
damskiego i dla dzieci. Zamówienia wedle miary. Reparacjo 
wykonuje się spiesznie i dobrze.

Szanownym Rodakom polecam mój w najlepsze urzą­
dzony lokal

Torstadtisches Casino
p r z y  A c k e r s t .  1 4 4 . .

Sala ze sceną
przedstawień teatralnych, zabaw towarzyskich, uroczy­

stości weselnych i familijnych.
LOKale do posiedzeń. — Kręgielnia. — bilardy. 
W yborna kuchnia po cenach umiarkowanych.

SA L I CO N IE D Z IE L Ę  Z A K U W A  Z  T A Ń C A M I .
V. szacunkiem

do

NA

Paczkowski i Wiliński
B e r l i n  8  S c h f t n l o i n s t r .  1 7 .

Polecają się do wykonywania* 
wszelkich robót 
Tapicera* ich i dekoracyjnych

Wyścielania mebli dekorowa 
nie i tapetowanie pokoi oraz 
kładzenia dywanów.

Urządzanie mieszkań 
Wszelkio wyroby w zakr 

szybko i rzetelnie. Ceny nader 
sza my Szanownych Rodaków 
ustnie lub kartą  pocztową.

I W yroby wszelkich towarów 
? skórzannycb. artykułów podróż- 
■ nych i galanteryjnych
(

Reperacje i przerobienie

> podług najnowszego systemu.
es nasz wchodzące wykonujemy 

umiarkowane. Niniejszeni upra* 
o łaskawe poparcie. Zamówienia

000000000000000000000000000000000000000000000000000000

Polecam szanownym Rodakom mój zakład restauracyjny 
pod naawą:
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29)

i n i d w s l
k r a w i e c  m ę s k i .

Lothringerstr 30
(SK I.A D )

wykonywa wszelkie ubiory męskie po umiarkowanych
cenach.

k ra jo w e  i zag ran iczn e  m aterje
zawsze na składzie.

Zamówienia wykonują się w najkrótszym czasie w 
własnym warsztacie. - -  Reparacje prędko i tani ą

000O0O0000000000000000000000000000000000000080000C0000

—  j(i
Szanownym Kodakom polecamy nasz dobrzo zaopatrzony *

skład cygar
i m p o r t o w a n y c h  i  k r a j o w y c h ,

oraz wszelkio gatunki papierosów, tytoni i tabaki- £
Z wysokim szacunkiem £

Fvrst i Rakowski |
Ki Berlln( Cr. Franki* nrterstr. to  w
JSj narożnik .Sehill in g str |S

Trzy odbiorze skrzynek dajem y odpowiedni rabat. — Papierosy g  
gij K ,m ei,dzih«kiego; W olier, i Sulimy z D rezna i P a tria  z Poznania, po j®
v  lecamy od dwóch paczek począwszy po 15 fon. za paczkę.
S|ij_______i______     |S

J. Sarnowski
firma Oskar Viert.

K o p p e n s t .  4 8  przy Friedenstr. 
filja f e r .  1  r a n h f k i r t c r s t i ' .  5 8  naprzeciw Marsiliusstr.

poleca feVan. Rodakom swój dobrze zaopatrzony skład
k a * j ,  c u k r u ,  m a s ł a ,  d e l i k a t e s ó w  i  k o n s e r w ó w .

\Vrsze:kio gatunki wina i likierów oraz cygar.
Sprzedaż detaliczna po cenach umiarkowanych,

J2] Zamówienia posyłam franko do domu.
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Dwutygodnik powieściowy dla oświaty i rozrywki.
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K to nadeśle 2,20 w znaczkach lub przekazem 5
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poztowerro otrzyma go franko

— O  A D R E  S :
„P r. Z *1 a e i i B e r l i n  N .9 

Yeteranensir. 8-9.“
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K siążk i do nabożeństwa
w s z 1 k i o g o r o d z a j u  są na składzie w drukarni „Gazety 

Polsk;ej“ Berlin N., Yeterauonstr. 8.

F. WRÓBLEWSKI 
S k ła d  cygar

i papierosów 
t o p p e n s t r .  4 1 ,  róg Paiisa- 

denstr.
Szan. Rodakura polecam 

wszelki wybór cygar i pa- 
43] pierosów.

Od 1. kwiotnia r. b. mie­
szkam na Gr. Frankfurterstr. 
89. I, róg Markusstr.
3 (38) S t a c h o t t ^ k i ,

rzecznik.

Szanownym Rodakom po­
lecam mój nowo otworzony 
skład rzeźnicki przy Lands- 
bergerstr. 31.

Wszelkie gatunki kiszek i 
mięsa oraz szynek w najle­
pszej jakości po cenach u- 
miarkowanych.

Proszę Szanownych Rida- 
daków o łaskawe poparcie 
a z moj strony ręczę za 
skorą i rzetelną usługę.

A F ran ek ttw sk l ,  
m istrz rzeźnicki.

R E S T A U R A C J Ę
przy L e b a s e r s t r .  1 3

onjąłeiii po p. Wachowiaku w 
pobliżu kościoła św. Piusa. 
Proszę Szan. Rodaków o p o ­
parcie. Napoje wszelkiego ro ­
dzaje, potrawy mięsne i w ja­
rzynach w każdym czasie.

Bilard, fortepian I lokal o- 
bfizernv do zabawy i posie 
dzeń.. Usługa skora i rzetelna. 

Z szacunkiem
Walenty Vogel.

restaurator
44] przedtem w Grodzisku

Al E S T l l U A C J Ę
F. Pujanka

Onerwasserstr. 13.
poleca Szan. Rodakom swe dobro 

napoje i potrawy.
20) Co sobotę i niedzielę 

m uzyka polska.

Szanownym Rodakom pole­
ca mtnoją

Restaurację
pr/y  I t l u i n e n s t r .  3  narożnik 
Wullnerthcnterstr.
4 Stanisław Siej&k.

A. Pospieszny
mistrz krawiecki 

I t c r l i n  W r a n g e h t r .  81
Poleca się do wykonywania 

ubiorów męskich ,jako i wszel­
kich prac w zakres krawiectwa 
wchodzących podług najnow­
szych żurtuli. Ceny przystęp­
ne. Usługa skora i rzetelna. 

Za  dobro leżenie gwarantuję.

W  R estaurac ji
Koczorowskiego

Klosterstr. 98
drugi dum od KaUcr W ilhehnstr.

Co sobotę i niedzielę 
M uzyka R o lska

" ^ f f i o B N ? O G B s ? E N 5 ^ ‘
Od w yrazu 2 fenigi, od wyrazu w 

pierwszym w ierszu 5 fenigów.
JT I W  I lllll— l i r — ■—  “

Szwaczki
i uczennice do uhiorkó w na sta le  za­
trudnienia przyjm ie S aw icka luyali- 
denstr. 1.

Nakładem  i ihakiem  W ydaw nictw o .G aze ty  P o b k io p  w Berlinie. '/*  redakcję edpwifldriiTlwr 'w  z v td  4 , M a l i s z e w s k i  w Berlinie.


